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Kielce, dnia 1 października 1922 r. Rok V. 

TYGODNIK OŚWIATOWO-SPOŁECZNY DLA WSZYSTKICH 
dres Redakcyi i Administracyj; 
Trzeciego Maja 1. Telefon L. 31. 
IPisćw Redakcya oie zwraca i na 

I I W JEDNOŚCI SIŁA! 
bez marki oa odpowiedź nie od· 

powiada. 

OKULISTA 
Dr. med. Stanisław Markowski 

b a. ~stent Lwo •. s e; Kliniki okulistycznej 

przyjmuje chorych na oczy od g. 11. do 1 
w gabinecie Dra J. Jankowskiego 

przy ul. Mickiewicza 4. 

ZTERY LATA RZĄDÓW LEWICY 
W POLSCE. 

Ludowcy i socjaliści dziś, gdy zbliżają się wyhory, 
ają się na wiecach i w pismach zrzu 'ić z siebie odpo· 
dzialno' ć za to wszy tko, co się złego w Polsce dzieje, 
"ierdzą kłamliwie, że to nie do nich naJeżały rządy 
Pol ce w ciągu 4·ch hIt o_tntnich, od 'h, iIi , gdy P I 
uzyskała mepodległc 'ć pań ·twową. Ponieważ rz er. 
ważna a agitatorzy Je i 'owi C7. 'nią \\ zy l o, aby 
zywist~ść zaćmić i poznanie r7.tte]nej pra dy n ro 
'i uniemoiliwić, chcemy prze lawić j~uo i b z 1r II 

'J jak i lotnie sprawa ię m:J. 

Rząd Moracze . kiego. 

Otóż wiadomo pow zecbnie, że pierw zy rząd ja'j 
li 'my, był rlądem ocjalUY,cznym: Takim b ł b -
In rząd 10raczew'kifgO. OpIerał Ję t n rząd n . 
. Łach i korzystał z poparcia czynnego Cwpińcz. c~ 

ł Rataj) oraz tiernego (pia towcy z Wito m) Ju, 
ców. łndal ię niemal z naszych ocjal '. t . or z 
U ludowców, Za ługi tego rZl\du są już znane. Wpro 
zlł on ocjalizację ziemi, waraztatów, pro uktó. '. ni .. 
Vi zys!kiego i tym celu potwonył o brz rolą l Ć 
dów pod których ci żarem jęcz raj do dzi doi. 
Urtędach tych poobsadzał, jako urzędnikó , s 'yeb 

ciw 

Rząd 

I 
Za kaMy rnie iąr od lierpnia 160 mk. 

.. ' P. K. O. iOO.n3 
. Pojedyńczy Dumer 40 marek. 

Oglo zewa pn.yjmuje i~ od firm 
chrze cijańik ich. 
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nasz.ych granic zachodnich. Polska zyskuje imię w świe· Kraj zwraca oczy oa prezesa Związku Ludowo · 
cie. Ani jedna sprawa w tym okresie nie została prze- rodowego, posła Głąbińskiego, który występuje 
grana, jeśli zaś nie wszystko poszło jaknajlepiej, to stało mem ratunku. Program ten powitała 
się to z powodu poprzednich błędów Moraczewszczyzny jako doskonały. 
i ciągle trwających intryg lewicy. 

Polityka wewnętr20a w tym czasie jest nadal soc Rząd Ponikowskiego. 
jalistyczna. Jest to dalszy ciąg Moraczewszczyzny. Rząd ten zOltał stworzony przez lewicę i zasiad 
W rządzie Paderewskiego zasiada większość ludow- w nim kilku ludowców, kilku belwederczykąw, N. P. 
ców, socjalistów, radykałów, "bezpartyjnych lewicowo 1 z Klubu obszarników, id~cyah z. lewicą, kilku wresz 
ców", a tylko jeden i to tylko przez kilka tygodni _ bezpartyjnych. Narodowca nie było w nim ani jedne 
minister ze Związku Ludowo-Narodowego. Rząd Ponikowskiego, choć stworzony przez lewi 

choć zasiadała w nim większośd lewicowców zapi~ał 
Rząd Skulskief:o. w pamięci nieźle, a to dzięki dwom ministrom bezp 

Rząd ten opierał się na ludowcach i skulszczykach. tyjnym: Michalskiemu i Skirmuntowi. Michalski posz 
Ministrami w nim byli w większości ludowcy (ł), lewi. w znacznej mierze w my~l wskazań programu Głąb 
cowcy i radykali. Ministrem spraw zagranicznych został skiego i dzięki jego działalnoś ~i w lipcu b. r, a wi 
mąż zaufania Belwederu, p. Pat~lc. Ten to p. Patek ukrył w 9 miesięcy po upadku rządu Witosa, marka podoio 
z polecenia Belwederu nawet przed rządem radę pań- się z 7 miu tyiięcy za dolar na 3 tysiące za dolar. Dzi 
stw koalicji, zalecającą szybkie zawarcie pokoju z boI- zaś pokojowej polityce ministra Skirmunta Polska odz 
szewikami. Nastąpiła nieszczęsna wyprawa na Kijów. skiwała powagę w świecie i zawarła szereg sojuszó 
Wypraw~ kijowską poparły w Sejmie stronnictwo ludow- które wzmocniły jej pozycję międzynarodową· 
có ' i socjalistów; ostry sprzeciw zaś założył Zwi/lzek Upadek Ponikowskiego, rząd Nowaka. 
Ludowo-Narodowy, w imieniu którego występował poseł I 
Stanisław Grabski. Zbliżały się wybory. Rząd Ponikowsj{ie l7o nie 

W polityce wewnętrzn.ej za rządów Skulskiego nie- dał się ,lewicy n~ ten czas odpow~ednim, PostaDow 
ma większych zmian. Moraazewszczyzna trwa choć są stworzyc rząd, ktoryby przeprowadził wybory wedle w 
i pew,~e usiło~ania polepszenia i te trzeba z~pisać na lew~cy. Wywołano długie prz~sile?ie, .które poderw! 
korzyac Skulsklego. Zato w tym czasie Sejm na wnio-I k~aJ. Jrorfantego, bob.atera. gornos!ąsklego, do wł 
sek socjalistów i ludowców uchwala wielkie wydatki lecz I me dopus~ezo.no. J."ewlC.a, ~j. socjah,ści i ludowcy, ~ 
nie zajmuje się zupełnie znalezieniem dla nich pokrycia. poparcIU zydow, memcow lobszarOlków powołała rZ 

. Nowaka. Mamy więc znów r7lolldy le~ icowe najczyst 
R7.ąd GrabskIego. II krwi. I widzimy skutki tycb rządów. S"lidek marki 

Wyprawa kijowska postawiła państwo na brzeg prze- lI S. i. 9 tys~ęcy za dolar. Rosnącą drożyznę, r8zwielm 
paści. Rząd Skulskiego upadł. Naczelne Dowództwo stra- malące SH~ paskarstwo żydov.skie, wzra~tający rozsi 
ciło głowę. Wówczas do ratowania Polski wziął się kil- I i ,anarc~ję: Widzimy intrygi w tel u odroczenia wY~ 
kutygodniowy rząd Grabskiego. Grabski wystąpił z pro- row~ WIdZimy konszachty z żydami, niemcami i ukral 
jektem utworzenia Rady Obrony Państwa. Na wnios8k /Jam.J. W'zystko to poto, aby zy kać ich poparcie 
Grabskiego i przedstawicieli Związku Ludowo - Narodo- I l~w~c~. Z trwogą patrzymy na zabiegi w celu' oder\\' 
wego w Radzie Obrony Państwa utworzono armję ocho- ma Wschodniej Małopolski przez autonomję, któr, by o 
tniczą. Setki tysięcy ochotników z pośród inteligencji, I dała wła~zę w tej, dzielnicy w ręce ukraińcó·.v. 
robotników i chłopów zaczęło napływać do szeregów. Kraj toczy Się po równi pochył~j. Ratunek jedy 
Dowództwo armji ochotniczej objął gen. Haller. On pro- w wyborach, z których wyj ~ć winoa znaczna wif;kszo 

wadził ob!'onę Warszawy. Grabski pomyślał dalej o skar- narodowa. 
bie, zawezwał społeczeńltwo do ofiarności. Uzyskał po­
moc zachodu, zwłaszcza Frsneji. 

Skład rządu Grabskiego nie był najlepszy, gdyż mu 
nie pozwolono złożyć go wedle sw~j woli. I w tym rzą· 
dzie zasiadali ludowcy, radykali, beh 'eder('zycy, a tylko 
2 (h narodowców (Grabski i Kucharski). 

Zasługi tego rządu jednak by~y wielkie. On zor­
ganizował obronę kraju. Nieprawdą jest, że dopiero na 
wdanie Witoea poszedł chłop do wojska. Przed obję 
ciem władzy przez rz d WItosa armja ochotnicza była 
już zorganizowuoa. Nieprawdą też jest, żeby ktokolwiek 
prosił Witosa i Daszyńskiego, aby rząd objęli, lecz prawdą 
jest i to stwierdzamy, że ki9dy obrona już była zor ani­
zowana, ludowcy i socjaliści, bojąc się, aby Polska nis 
obroniła się bez nich, którzy ją prMz wyprawę kijowską 
na niebezpieczeństwo upadku narazili, postano ,Hi wej!!;ć 
do rządu, aby chwałę wziąć IW siebie. O tym trzeba do­
brze pamiętać, że lewica Polskę na brzeg przepaści po­
stawiła, a potem przy~zła do gotowego. 

Rząd Witosa. 
Rząd ten był początkowo koalicyjnym, jednak nie­

długo stał się rządem wyłącznie ludowcowym. Minister 
skarbu Grabski ustępuje z tego ~ądu po odparciu bol­
szewików, gdyż rząd Witosa nie iodzi aię na oszczędną 
gospodarkę w wojsku i urzędach. Skutki rZl\dów Witosa 
są znane: spadek marki do 70(',. za dolara, eiągłe strajki, 
rozstrój machiny państwowej. RZl\d Witosa pada w po­
gardzie. 

Kto zatem rządził w _Polsce '? . 
Odpowiadamy: przez 4 lata rZłldzi Po!ską lewi 

w sposób jawny lub z maskowanv. Na l~O mini tró ' 4 
zlJledwi należał.) do Związku Llid 'o-Narodowego. re . 
ta d') lewicy. I tak b)ło 20 kilku lu.low -ów: 6 socj li to 
i sze ei zamaskowanych, 25 lewico \'ców (rad kuM 
dalej belwederc~ycy, enpeerzy, z Klubu Pracy KOll't 
tucyjnej i t. d. Obóz narodo wy zrohił tylko tyle, że 
pozwplił Polski zepchnąć w przepaść i zupełnie zni InCZ) 
Do rządów go jednak nie dopuszczo o. 

Za obecny stan Polski ponosi odpo iedzialno ć w 
łącznie lewica i żadne jej wybiegi nie potrafią oczy 
stej prawdy zamazać. 

o ZDROWIE DUSZY. 
Z Rosji, nieszczęsnej krainy głodu, zarazy i lud 

żerstwa, grozi nam nowe niebezpieczeństwo: opróCz t 
fusu - przedostaje się do nas cl~olera. Polskie wł8d 
lekarskie przedaiębiorą różne środki ochronne, lecZ ,n 
będą one skuteezne, jeżeli lud sam przed tym wrogl~ 
bronić ię nie będzie. Hygiena (nauka o zachow8niu zdroVł! 
wskazuje sposób POQtępowania, jaki zachować należY, J 
żeli chcemy zabezpieczyć się przed chorobą. Więc zst 
ca czystość, porządek w domu i dokoła domu, bo Vi b 
dzie lęgną li~ różne zarazki chorobotwórcze, które P 
wadzają cbQrob~; Die trzeba też jeść pekarmów nie.tra 

ciw: 
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h, niedojrzałych owoców, 8urowizn, a takie nie na­
pić mleka i wody niegotowanej. 
Straszny to wróg człowieka, cheroba ; niszczy siły, 

ruwa cierpi8niem krótki na8Z byt doczesny, czyni nie· 
Inym do pracy, skraca życie. łtTie dziw tez, że ludzie 
ją o zachowanie zdrowia - człowiek bowiem chory 
t ciężarem dla siebie i dla drugich. 

Lecz, jeżeli dbamy o zdrowie ciała, tego ciała, kt6-
dziś jest, a jutro go nit;lma - ileż więcej dbać należy 
drowie duszy nieśmierteloej? A widzimy, że dziś pa 
ą nietylko choroby ciała, różoe tyfusy, czerwonki, 
Jery, - lecz i duch oarodn zarażony jest i zwyrod 
ły. Nieprawdą jest to, co mówiono dawoiej, że ~ w zdro· 
m ciele, zdrowy duch mieszka". Dziś (rasują u nas 
dyci. złodzieje, spiskowcy zdrowi i krzepcy ciałem, 
z z dllSZą chorą i zatrutą, Aż roi się od rozbojów, I 

dzieży, gwałtów~ A jednak dawniej tak n's bywało. 
ród polski, wypiastowany przez wiarę i kościół, był 
ciwy i łagodoy. Cudzoziemcy, podróżujący po dawnej 
Isce, z podziwem wspominają o bezpieczeństwie jej 
'g, o gościnoości mieszkańców. Pip,niądze państwowe 
ewożono bez wielkiej straży i ostrożności. Nikt nie na· I 

~ał, nie rozbijał. Były najazdy dzikich hord tatarskicb, 
'damackich, ale swój swego nie rabował, nie zabijał, 
krzywdził. A dziś - co się dzieje? Ze wszech stron 

szymy o napadach, rozbojach, złodziejstwach. Kradną 
yci, rabują skarb państwa obywatele, krzywdzą na 
posłowie. 
Gdzie leży źródło teio rozpasania, tej choroby 

ralnej? eto - w braku silnych wierzeń religijnych. 
Z trzech stron płynie do nas ta zaraza moralna. 

Rosji huragan rewolucji niesie żydowsko bolszewickie 
ceważenie wiary i kościoła, Żydzi, rządzący w Rosji, 'I 

'łują zniszczyć wiarę, poniżyć kościół. Nie wolno tam 
ci ć dziecka aż dopiero po 18 latach życia, jeteli sam ' 

ltu zapragnie; nie wolno w szkołacb nczyć zasad i 
ry, nie woloo dzieciom mówić o Bogu, nie wolno cho· 

'ć do cerkwi. Tak się w Rosji ujawnia wolność. Do I 
ro kiedy d 1}, umiesięczna posucba w roku zeszłym za 
ziła głodem, - nakazano w cerkwiach nabożpństwa .. 
modlitwy nakazane deszczu nie uprosiły - i Rosja ' 
iera z głodu, ginie z chorób i uprawia ludożerstwo. 

teraz zakłada jakąś nową religję .żywe prawosławie". 
Z AmPryki znów powracają niektórzy ludzie z peł 

kieszenią . ale z pustą, zepsutą d.szą, wyzuei z wiary, 
d7.ący z Kościoła. Różne sekty luter kię na yłają do 
mnóstwo bro::lzur, które usiłują poniżyć kościół, o ła, 

o wiarę, A nasi kr6tkowidze ł8pią się na takie nowi.­
przytakują, plują na kQściół i duchowieństwo, i na 

'r Moskwy, chcą założyć jakiś kościół narodowy, któ 
służyłby nie Chry8tusowi, lecz swoim założycielom, 
ował ich zachciankom i występkom. 

Trzecie źródło zarazy ducbowej płynie od żydów, 
panoswnych w kraju. Żydzi 8zaDuj~ swoje bótnice, 

, howują ścisle swoje święta - ale od Polaków cbrze· 
jan domagają się, aby usunięto krzyż z sali sejmowej, 
naukę religji ze szkoły. A pomagają im socjaliści i Wy­
Oleńcy, a w części i ludowcy. Chcą prowadzić handel 
niedziele - ale nigdy swoich eklepów nie otwierają 

. Szabas. - A nasz głupi lub zepsuty polak pcha się 
niedzielę do sklepów żydow kieb, hociażby r rle~ si ń, 
(;iażby ukradkiem i nie baczy na to, że .... ałcąc -

,ly swojej wiary, tern samem powagę tej wIary i o 
oła podrywa i niszczy. 

Tak z trzech stron biją na nas fale niedo"" iar t 
psucia. Bo gdzie wiary niema, tam zepsucie się _L 

, iak robactwo w gnijące m mieście. 
Do czego nas to doprowadzi? Trzeba się opamiętnć 

ba prawdzie spojrzeć w oczy - dziś zwłaszcza, g y 
J"ołani jesteśmy wszysey, aby wybrać posłów do ejmu 
ty ma rządzić krajem przez pięć lat. Jeż~1i nie 'bce 
, aby nasza Ojczyzna doznała 108u R ji, abyśmy ze· 

szli na stado głodnych zwierząt bez Boga i wiary - sta­
rajmy się posłać do Sejmu ludz.i rozumnycb, ucz.ciwycb, 
dobrycb katolików, którzyby strzegli praw narodu i po­
wagi kościoła. 

Nie gło3ujmy więc na tycb, którzy w swoich gfl7.e­
tach i na wiecach wymyślają na księży, znieważają \, id­
rę i kościół - nie wybierajmy i tycb, co sieją wRród 
swoich rodaków niezgodę i nienawiść - bo miłość two­
rzy a nienawiść niszczy - zgeda budnje a niezg 1da, 
swary, strajki, kłótnie prowadzą wprost do rlju boIsz 
wiekie(o. I ludzie nieoświeceni. nawet dobrzy - nie na­
dają się na posłów, bo przez ciemnotę mogą się stać oa­
rzędziem w ręku złycb i przewrotnych - narzędziem szko­
dy i zguby dla Ojczyzny. 

Gdy wybierzemy odpowiednich posłów - nietylko 
sprawy naszege ~raju pójdą lepszym torem, ale łatwi~j 
nam będzie p.wstrzymywać tę straszną zarazę moralną 
jaka toczy. duszę naredu. A sprawa to bardzo pilna, gdy t 
bez zdrOWIa duszy, tak samo jak bez zdrowia ciała nie 
spełnimy zadanię, nie odbudujemy Ojczyzny, lec~ mo­
żemy ją zatracić, jak zatracili swoją moskale, 

Od czego - zachowaj nas Bo:te. S. 

DLACZEGO ZWALCZAMY 
P. JÓZEFA PIŁSUDSKIEGO. 

Przeciwnicy naszego obozu narodowego zawsze za­
rzucają nam, ze nie adorujemy i jak oni ni~ ubóstwiamy 
p. J. Piłsudskiego, obecnego Naczelnika Państwa. Wielu 
zagorzałych czcicieli bóstwa, jakiego dopatrują się w osobie 
p. Piłsudskie~o, aż pieni się ze złości i szczuje na obóz 
narodowy, który miast korzyć się przed majestatem 
p. Piłsudskiego i cbylić przed uim czoła, ośmiela się mu. 
prze~iwstawiać ~ zwra~ać .mu ';1wagi. Tak: Zarzut, jaki 
cz~mą ,nam nasI ,przecl~mcy, Jest prawdZIWy - my nie 
ubo~twlamy p. PIłsudskIego, a uważamy go tylko jako 
najwyższego urzędnika Vf Polsce i jako takiego wolno nam 
czyny jego, o ile nie zgadzają się z potrzebami i życze­
niem całego narodu, krytykować. Lecz głównie cbodzi 
tu o to, dlaczego obóz; narodowy zwalcza działaloośś 
Naczelnika Państwa? Otóż jest przyczyna i to bardzo waźna. 

Obóz narodowy nie interesuje się samą osobą Na. 
czelnika, ale pilnie patrzy, w jakim kier.unku prowadzi 
politykę osoba, będąca na stanowisku Naczelnika Pań­
stwa. Czyli, że nam zupełnie nie chodzi o osob~ Józefa 
Piłsuds~j~go, ale? interes PO~8ki, o POI,kę. ': zatem, czy 
N8:czelmklem ~anstwa Pol k~e~o będZIe Plhud"lki, czy 
yvltos, Dmo,wskl, czy ~rab kI! Jest nam prawie wszystko 
Jedno byle Icb czyny, Ich polityka z!{adzała ię z inte­
resem całego narodu i dobra Polski. Przeciwnie obóz 
nar dowy bezwzględnie ędzie waJcz.ył z każd m kto 
w )rew pra u, kon' tytucji i dobru państwa będzie I dzia­
ł I, bę<izie zgub:11l dla kraju upr wiał politykę. 

P. Piłsuds~i ,w swe~ wyt~czneł polityce idzie po 
Hoji dla PI?1 ki Jak .naJg~rszel. Nie wchodzimy w to, 

~zyDl '!' łasne.l woh, czy ~eż pod wpływem swego 
e 18. ktore mu narzuca pohtykę niezgodną z inte­

p l ki. W to nie ~chodzillly i wchodzić nie mo. 
Ił ,tyka b l eder! a je~t zgubna dla kraju~ 
ą n macallycb dowodow, Da to si~ patrzymy 

lIO? 
i, wycbowany pokarmem strzelca" 
Parł tWl:l Pol kieao jest sofu znikie ' 

ci łego bratania się w polityce z niem. 
byli,. ą i będą niepr7 ejednanymi wrogami 

h. Jlłcem,l na zgubę .Pol kl. Natomiast jest prze. 
l . ol t ~! •• n~rodo 'eJ, . dążqee( do silnej spójni 
. mi konhcJI, lak Fra!lcJa, z ktorą łączy Pol kt 
mtere8 <Jbrony gramc od zachłannych niemców· 
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.alej, polityka p. Piłsudskiego podrywa powagę Państwa 
Polskiego, osłabia go terytorjalnie i gospodarczo. A że 
tak jest, dość aby wspomnieć choć oderwanie od Polski 
powiatu Lidzkiego i Bracławskiego, chęć tworzenia z kre­
sów polskiej ziemi państewek federacyjnych: Ukrainy, 
Białorusi, Litwy środkowej. Utworzone kosztem Pol­
ski miały być jakąś dobrowolną umową, federacyjnie 
połłlczone z Polską, a ,dyby im si~ nie podobłiła ta 
łączność z Polską, wtedy te odwieczne ziernice polskie 
ogłyby się połączyć nawet z bolszewikami. A dalej, je­

żeli wspomnimy ostatnie wypadki przesilenia' gabinetu 
i niepodpisanie wbrew przysiędze i Konstytucji rządu 
Korfantego, czego następstwem było to, że Pallstwo, 
ezyli cały naród polS'ki poniósł miljardowe straty. 

Trudno niejednemu byłoby obliczy t, jak ..wielką da­
ninę płacimy w każdy dzień, jak wielkie i Olepowetowane 
strftty poniósł chłop polski na swojem mieniu, na swojej 
krwawicy, dlatego tylko, że panu Piłsudskiemu, podobało 
się mieć na czas wyborów do Sejmu rząd po swej myśli. 
Bo te"ż jest bardzo dziwue, boe przecież Fę,lska, to nie 
folwark p. Piłsudskiego, którym mógłby rarządzać tak, 
jak mu się żywnie podoba, ale Polska, to własność całego 
narodo, a więc naród tylko może i musi decyd~wać 
o jej losach. 

D1atego też, nam nie chodzi o pana J. Piłsudskiego, 
ale o Polskę, bo Piłsudski jest przemijającym, a Polska 
ma być wieczna. A zatem nie p. Piłsudskiego zwalczamy, 
nie o osobę Naczelnika nam chodzi, ale zwalczamy je20 
politykę, prowadzoną przeciw woli wi~kszości narodowej, 
godząca zabójczym jadem w serce Polski, zmierzającą 
do samowoli i dyktatury, a gwałcącą ustrój demokra-
tyczny. Pranek z pod Miechowa. 

GAWĘDY SĄSIEDZKIE. 
Że to była n~edzi81a, więc w popołudniowy czas wy­

brałem się do kuma Stanilława na drugi koniec wsi na 
pogawędkę. Bo Stanisław jest człowiekiem bywalym, ma 
dużo ksi~żek, kilka gazet otrzymuje, bierze udział w rOŁ­
maitych pracaoh społecznych, więc z takim przyjemnie 
jes~ czas spędzić. 

Gadamy tedy ..• jużci o polityce, bo dzisiaj jak się 
człowiek położy spać, to nawet śni o polityce. A chyba 
najwi~cej marzyli kandydaci na posłów i choć tam cza­
sami którego i pchła u2lyzła, to nie poczuł: tak mu bło­
go było czuć się posłem. Z tej polityki to i w rodzinie 
kłótnie wynikają, bo np. u mojego Illsiadll, Macieja, żona 
nalezy do "Pil\ ta", Kaciej do "Wyzwolenia", najitarszy 
syn "Strzelec", teu co pracuje w fabryce - socjali ta, a ten 
co chodzi do gimnazjum to zaciekły endek, bezpartyjną 
jest tylko aajmłodsza córeczka, która tylko podczas kłót­
ni nieraz wrzeszczy, zwłaszcza j k Maciej uderzy pięicią 
w stół. Wspominam o tem gwoli własnej przyjemności, bo 
ciekawsze jeat to o czemeśmy ze Stanisławem rozmawiali. 

"Wiecie co, kumotrze" - powiada Stanisław: "bar· 
dzo pilnie czytuję gazety ludowe i często mnie mdłoici 
zbierają na to, co się tam wypisuje. A głównie te w zyst­
kie pismoki myślll, że chłop to jest takie stworzenie, co 
ciągle portki w zębach trzyma. Ile oni się nawYllilają, 
aby chł.pu d~wieść, że na cieńszym końcu igły zmieści 
się tysiąc djahłów. Bo choć mam uszanowaai. dla wszel· 
kiej idei ludowej, ale ta ,ludowOłĆ" w tych: pismach, 
to jest tylko zohydzana. Jakby tak człowiek był zapal­
czywy, to po przeczytania clloćby takiej "przeludowio­
nej" gazety jak ,Ludowiec Gazeta Ludowa", wziąłby 
pałkę i poszedłby Ilrzmocić wlizystkich , wrogó ludu" 
począwszy od księży, aż do robotników, a jut najwięcej 
wypadł.by łamae 2lzbiety endekom. O " yz oleniu" 
już nie mówi~, bo to jest lan2lena, ktera toczy Dasz 
.r2"snizm i w każdym chłopie, ajllcym troch~ aczciwoici, 

Nr 

dusza się wzdryga na tę podłość i truciznę, 
karmi" Wyzwolenie". --

"Czegóż te pisma chcą dowieść!" pytam. 
Wiecie kumotrze, żem długi czas szukał odpo v.ie 

myślał duio i doszedłem do tego wniosku, że one nic 
dowodzą, że one tylko. ogłupiają chłopów nie nauczyw 
ich zdrowego poglądu na !lprawy państwowe. Jak mat 
dzieciom podaje się cukierek, żeby nie wrieszczały, t 
samo i te pisma słowo "chłop", "Iud" odmieniają pr 
wszystkie przypadki w liczbie pojedyńczej i mąogiej, a 
wśrod nas trafia się dużo dzieci politycznych, więc 
dziwncgo, że po cukierek rękę wyciągamy. 

1)la mnie istnieje tylko jedno t. j. Polska, a po 
waż wiem, że ta Polska pomyślność swoją będzie za 
d zięczać tylko współpracy wszystldch obywateli, prz 
rozumnie rzecz biorąc, winien być i ma miejsce jedy 
tylko taki prąd polityczny, który wszy~tkich do tej wsp 
pracy potrafi wci4gnąć. 

Więc nie pmzczanie przed oczy ludowi sztuczny 
ogni, których blask tylko na chwilę zdoła wzrok zatr 
mać, a korzyści rzeczywistych z tego żadnych nie 
ale nawoływanie wszystkich do współpracy, budze 
gnuiaych i ospałych, wykrywanie i piętnowanie wszelk 
lO zła w nasze[Jł życiu państwowem, politycznem i s 
łecznemu, pouczenie o obowiązkach narodowych, to win 
być rozpowszechnione przez wszystkie pisma; ludo, 
Im się więcej zdrowego ziarna za:lieje, tym lepsze bl 
plony; marne ziarno da dużo pOŚllHlu, a to rozkwit Poj 
jako państwa tylko opóźni, a może nawet spowodow 
kata!Jtrofę" . 

Usłyszaw zy takie cenne zdania kuma Stanisła 
sam zacząłem rozmyślać nad tern po powrocie do don 
I com przemyślał, to Wam innym razem opowiem. 

J. Oset. 

JAK URZĘDY PŁACĄ TYM, 

CO PRACUJĄ NAD ODBUDOWĄ POLSKI. 

W Jędrzejowie województwie kieleckiem, znajd 
się cenny bardzo i starożytny zabytek architektoo i~ 
koiciół Bł. Wincentego Kadł. wraz z z'lbudowaDlIi 
kla ztornemi pochodzącemi z XIll wieku. Kościół t 
został okropnie zni ZCl.ony przez Niemców podczas ~ 
ny 'wiatowej w roku 1914:. Staro i) t e mury ko ' ?lO 

p.zbawione dachów, zaczęty się rysować i chyliły Się 
upadkowi. I kto wie, coby się z tym ko ~ciołem st 
gdyby nie ksiądz bi kup kielecki, który przysła~ D 
dzielnego i bardzo energicznego kapłana k '. Sta nlsła 
Marchewkę i jemu powierzył restaurację zniszczone 
kościoła. . 

Ks. proboszcz Marchewka nie zwlekał ani chwl 
natychmiast sprowadził z Krakowa najznakomilliZr 
architektów, jak p. Mączyńskiego, i pod okiem kOD e~~ 
torów krakowIkich p.p. Wyczyńskiego i Szydło\\' k~e 
zaraz w roku 1916 przystąpił do re tauracji ko ' CIO 

W ciągu 4: lat kościół zOitał nakryty nowym duche 
odbudowane zostały dwie frontowe wieże, odrestauro\\' 
no również w części wnętrze kościoła i część zabudo\\' 
klasztornych. Wszystkie te roboty restauracyjne pochl 
nęły miljony, a na t. wszystko z kasy rządowej ks. pr 
boszcz nie otrzymał ani feniga zapomo2i. Wszystkie f~ 
datki musiał pokrywać jedynie z dobrowolnych o la 
To też trudno opowiedzieć, ile ten kapłan włożył tr~d 
ile stargał sił i z.rowia, by kościół uratować od rUJo 
W roku 1921 w końcu grudnia bur~a zerwała w trte 
mi.jicach kawał dachu nad zabudowaniami klasztorne 
i nad bocz~ nawll kościoła. Aby ratować budyn~k 
dalszej ruin, i zabezpieczyć go przed 'wioaenneIDI .~ 
aaczami, Ił leżał. natycbmilit dachy naprawić. ZrobI 
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9 stycznia 1 !122 r. ut b wałę parafjalną i po t f. ­
wiliśmy dacby napraw.ć. Tymczasem uchwała na za 
ekClła na zatwierdzenie aż 8 miesięcy, bo dopiero w po· 
ątka cb września r. b. otrzymłłliśmy zawiadom:e nie, że 
stała łaskawie zatwierdzona. Lecz w ciągu ~ miesięcy 
skutek spadl< u waluty i droiyzny kosztorys na pra wy 
achów wzrósł strasznie; któż·więl' dzisiaj poniesie ko zta 
raty wynikłej z opóźnienia zatwierdzenia uchwały? 
rawdopodobnie trzeba nowej uchwały i . .. nowych 8 (!!) 
iesięcy. Nie mając bowiem funduszów nie mogliśmy 
rzy stąpić do naprawy dach0w, wskutek czego zamakały 
lepienia w kośc·ele i sufity na plebanji. Ozi' jUl dwa 

okoje kompletnie S i ę zawal i ły, grozi również zawalenie 
ocznej na wie kościoła. 

Ks. proboąlcZ nie mogą c ię doczekać zatwierd7.enia 
~hw ały. napisał do WojewódL.twa zażalenie i wyraził 
tern zażaleniu zdziwienie, że włhdze na ze są czy nie· 

ołężne, czy ospałe w załatwieniu spra w niecierpiących 
włoki. Wojewoda kit lecU zamiast zbadać sprawę, kto 
inien, że uchwała leży niezatwierdzona i ukarać wino· 
ajcę, podał ks. proboszcza do sądu, że ubliża władzom 
ol kim i sąd okręgowy w Kielcach skazał k . proboszcza 
dzień aresztu!! 

Tak więc, za to, że nasz kQ. proboszcz otibudował 
ościół, że nie szczędził sił i zdrowia, by rato~'ać od 
iny cenny zabytek architektoniczny, za to, że upomniał 
,'LU władz, by rychlej zat. iudziły uchwałę parafj alną­
,. Jiał włócz yć się po świeckich ądach i został skazany 

areszt. Tak to rząd polski płaci zasłuionym obywa· 
10m '1woim za prac~ około odbudowy Polski! 

To też my paraf janie Bł. Wincentego Kadłubka 
Jędrzejowie jesteśmy oburzeni do głębi na takie po 

tępowanie władz polskich . Najuroczyś~iej protestujemy 
zeci wko temu, by duchowieństwo oa"lze było pociągane 

rzad sądy świeckie, co jest pogwałceniem prawa koś· 
'Inego. Jeżeli wojewoda kielecki p. Pękosławski i sąd 
ręgowy w Kielcach UZDali obrazę władz polskich w tern, 
ks. probo!!zr.z upomniał się o przyspieszenie zatwier· 

lenia uchwały i wyraził się z ubolewaniem na niedołę· 
\'0 w tym wlgl ęd7ie odpowiednich władz, to w takim 
zie jak nazwać to, ~e uchwała parafjalo/!, letała oieza· 

"ierdzona 8 miesięcy, a tymczasem kościół i bndynki 
!882.torne 11. alą się i narazają nas i państwo Polskie na 
leobliczooe straty? Czyi to nie jest niedołęstwo w DBj­
ytszym stopniu? Czyja w tem wina'1 - niech osądzi 
pOleczeńsl wo. Tutaj można zaetosować przysłowie: ko 
al zawinił, a śłu arza powiesili. 

W imieniu całej pa ra fj i upowainieni podpisali: 
(następuj" podpisy). 

Z LISTÓW DO GAZETY. 
Wiec w Pacsnowie. 

Zbliżają się wybory - zaczyna się ruch pnedwy­
rczy. DutychcZ8sowi posło ie radziby pozostać i na· 
l przy państwowym Uobie - kupować lasy, wydzier­
wiae młyny, 8przedawae Dojlidy - więe kYęcą się po 
aju i uświadamiają" wyborców. I do PaC8Dowa przy­
eb 9ł p"oseł Szafranek z 9 Wyz olenia z przyboczną 
ardją i 8 b. m. po snmie rozponzął objaśniać zebra­
ch na rynku włoś~ian. Cośmy się też dowiedzieli od 
oa p sła l Oj, aż wło~y powstają na głowie ze zgrozy. 
~k nas zgnębiły wiadomości, podane nam z t· k pewnych 
t, że muszę się podzielić niemi z czytelnikami Oj· 
Yznv". 

A wiecie wy o tem, że w nanej Pol ce biedni 
łopi" umierają z głodn? Nie wiecie - bo tego nie 
Idzieliście nigdzie, a w g zetach czytacie, te z głodu 
ierają w bolszewji. No - ale pan poseł tak mówił -
el bye prawda A ezy wieeie, że danło, mini ter Mj· 

! 
chaiski za ciągnął tylko z cbłop kich kieszeni, bo bur ;'uje 
i panowie płacić nie chcieli? Wprawdzie - wykazy 
Ilrzędowe notują mil jonowe wpłaty na daninę z obs!' l­
rów dwor kich i dość wielu zakładów przemysłowych 
no - ale pan post!ł utrzymuje przeciwnie. A ten mini t r 
hardy, który nie chciał wydać ze skarbu 40 miljardt'l.v 
na cele wojskowe - dał zapomogę na odbudowanie ma 
jątków obszarnikom i na prowadzenie fabryk przemy 
słowcom. Zgroza I Za to obecny mini ter - p. Ja trzęo. 
ski - człek zgodny, już wydał 350 lOiljonów ludowCOlll 
na cele rolne w garwolińskiem i takąż sunę p. Moracze ... · 
skiemu na cele kooperatywy... I tego doty~hcZ>ł~ ni 
wiedzieliśmy, że na wezwanie do obrony Ojczyzny w 1920 r. 
poszli sami... synowie chłopów! inteligencja i pano. 
wie - uciekli. Ten i ów pomyślał sobie skąd Się to wzięłd 
owa młodzież ze zkół 'rednich, owi clJłopcy 16 i 17 letni, 
co to ze swoim prefdktem, ks. korupl{ą, przeciwstawi li 
się bolszewikom pod OBowem ? z .jakich to ludzi utwo­
rzyła się armja ochotnicza Hallera? Dlaczego w spi ach 
poległych czytamy obok chłop kich nazwi ka szlachty i mi 
szczaństwa? Zapewne to przez intrygę endecką po zli 
oni w bój, jako ochotnicy i polegli. A czy wit'cia -
kto kradnie nasz skarb? oczywiście panowie, w celu przy· 
wrócenia pańszc~yzny. A na co idą ofiary, '<łaJan 
księdzu na tacę w kościele? A toć jasne jak łońce,:7.6 
na acitację endecką ... 

I tak dalej ... dalej . .. dalej plótł pan po eł myślćlc, 
ż~ w Pacaaowie są. ame kozy i osły i uwierzą wszy t. 
kIemu, co z poseliklch ust usłyszą. Gdy jakiś śmielszej 
natury słuchacz cheiał odezwać się j dać inne objaśnienie 
jeden z czerwonych zwolenników pana posła zawołał ~ 
"Cicho, milczeć, to nie pański interes". Jednak wiemy 
coś nie coś, że inaczej się sprawy przed tawiaj" i że 
z ust poselskich płynie kłam two - jak woda. Czekamy 
też, żeby ktoś nie z posłów przyjechał do na lego kąta 
i powiedział Dam prawdę. S. 

Piotrkowice, powiat topnieki. Dnia 8 września b. r. 
odbył się wielki przedwyborczy wiec w Piotrkowicacll. 
W przeddzień wiecu przyjechał do nas znany szerokg 
p. Mat. Manterys i na drugi dzień urządził wiec Związk. 
Lud. Narodowego. Narodu było moc z całej kilkomilowej 
okolicy, który rok rocznie na ten dzień iciąga do Piotr­
kowie na odpust, gdzie w kościele mieści ię kaplica 
Loretańska z Cudownym obrazem Matki Bożej. 

Na wielkim placu wśród fal ladu zagaił wiec i prze­
wodniczył p. FornalskI. Następnie udzielił głosu p. Man­
terysowi, który w dwugoddnnem przemówieniu omó .... ił 
trzy tem~ty; l) wewnętrzne połotenie uaju; 2) ilo'ć 
i jakość partji politycznych i 3) wybory do Sejmu i Senat •• 

W czasie przemowy p. Mantery a parę ra%y zrywał 
się to tu, to tam lokalny to muld, lecz wielki takt preł&­
genta i groźna postawa l(arodowców zmnsiła nare z~ie 
tych .ne zczęśUwych (bo ciemnych) krzykarzy do milczenia. 
Znalazł aię i coś w rodzaju prowokatora osobnik lec~ 
musiał zamilknąć. Gdy skońc%ył p. Manterys to p~ dwa­
kroć ~zywał. i zapra zał .• swoich . Braci Ludowców·, aby 
zabrah głos I zaprzeczyh jeio p 'lwom, lecz pf)mimo it 
było ludu kilka ty i y, nie znalazł ię odważny. Jed~e 
sł<,>wem: nie chcieli różol .ludowcy ~rzyjllć generalnej i p _ 
bhczneJ dysputy, natomiast po Wlecu chętnie rozmawia· 
jeszcze z p. Mantery em. 

Hałdy twIerdzić, iż w większości zebranych nastrój 
był jawnie. ię manife tujący w duchu arodowym, czego 
dowodem Je t uchwalona (przygniatającą więk zością) 
następująca rezolucja; 

Dni 8 wrze nia 1922 r. zebrani na wiecu w Pio ... -
kowicach w liczbie kilku tysięcy uchwalają: 

.1) Zebrani. wzywaj" Rz"d do energicznego opon 
w LIdze Narodow przeciwko podziałowi Galicji; 

~) Zebrani wyrażają nadzieję, iż Rząd wypełni ści~e 
chwały Sejm. związane li wyborami; 
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3) Zebrani protestują uroczyście przeciwko nazna· 
czaniu żydów, jako jawnych wrogów Państwa Polskiego, 

a urr.ędy i zagraniczne placówki; 
4) Zebrani z oburzeniem przyjmują do wiadomości 

ostatnie połączenie się "Piastowców" z wrogami Państwa 
i Ko 'cioła; 

5) Jednocześnie zebrani wyrażają cześć i podzięko. 
wanie za wytrwałą i owocną pracę posłowi i pracowni· 
kom Związku Lud.-Narodowego. 

Następnie przewodniczący wiec rozwiązał, a p. Man· 
~.erys zaprosił narodowców i sympatyków na drugie po· 
s iedzenie .wieczorem do Sali Gminoej, gdzie przybył też 
i mic ,iscowy p. wójt. Obrady przeciągnęły się do późnej 
nocy. Dla śd łości i prawdy zaznaczyć należy, iż prele­
gent p. Manterys zyskał sobie u nas wiele, bo dobre 
zrozumienie sprawy i burzliwe oklaski. 

JESIEŃ. 

Przyszła jesiell --:- wk.ło głucho, 
Ucichł ptllSZąt śpiew 
Tylko czasem z zawieruchą 
Rwią się !iście z drzew. 

Obecny. 

Już i chłodny wietrzyk wieje, 
Het z wysokich chmur; 
To znów w piękne. ciepłe kraje, 
Leci ptasząt sznur. 

Cóż wy ptaszki ulubione 
P01'Zucacie nas? 
Czy kochacie obcą stronę? 
Ona nęci was? 

Takie smutne i żałosne 
wasze śpiewy są! 
Wróćcież znowu nam na wiosnę 
W wieś rodzinną mą. 

Odleciały już ptaszęta; 
Wokół pll tkc'l gra; 
Lata ię już nie pamięta, 
A tu jesień zimnem gna. 

Stach z pod Wygiehowa. 

ODPOWIEDZI ADMINISTRACJI. 
K . Kilillskiemu w GraboU'cll, p. Hrubieszó . Do koń­

ca 1 22 r. ' nalezy SIę 2.925 rok. Książki poleciliśmy \\)Q 

łać księgarni "Jedność". 

P. MalliszewskienlLt ze Szczekocin. Do końca 1922 r. 
l.1ależy się 900 mk. Artykuły oęazlemy drukować. 
, 

P. JuU. Mazurkiewiczowi ze wsi Łabędi. "Ojczyznę" 
regularnie wy yłamy, prosimy reklamować na poczcie. 

, , ZAPISUJCIE 511; NA CZł.ONKÓW 
TOWARZYSTWA PRZYJACiÓł. 

SZPITALI HA DZIECleCEGO 
W IELCACH. 

Do sprzedania duża skrzynia drewniana, 
zdatna do przechowywania ziarna, wzglę uie 
zapakowania rzeczy przy przeprowadzeniu .'ię. 

:-: Wiadomość: Kielce, uj. Wi80ła 17 m. 2. :.: 

LISTA CHRZEŚCIJAŃSKIEGO 
ZWIĄZKUJEDNOŚCINARODO 

W sobotę, dn. 23 września, Chrz. Zw. Jed. 
zgłosił u komisarza wyborczego listę państ 
do Sejmu i Senatu. 

Listy te oznaczone zostały 

numerem 8. 
Na czele listy nr. 8 do Sejmu 

KorfanŁy Wojciech. ( 
Na czele listy nr. 8 do Senatu 

Trąmpczyński Wojciech. 
We wszystkich przeto okręgach wyb 

w całej Polsce tym numerem 8 oz 
będą listy, zgłoszone pod hasłem Jedności 
rodowej. 

Wszyscy polacy, narodowo i po ch 
sku czujący, głosy swe złożą na listę 

numerem 8. 

OFIARY 
złożone na Szpitalik Dziecięcy w Kielcach. 

Wydział Pow. Sejmiku Kieleckieg'l 600 tysięey 
StO\\ arzyszenie Rzemieśl. ~hrześ . (7. zaba~) 5- tys. 
p. Kiebabczy 5 tyEó mk. ; p. Dygul-; .d Z polo '''\,:ni:l 30 
marek; Urzędnky Skllrbo Ni z r.'fbl' y 46 Ły~·. 133 
p. Karol Mauve 30 ty" mk.; p. L"o l Sklbińsl{i 2 tys. 
p. Klima 6 tys, mk.; n. H. L' woerg 4 lys. mk.; Wyd 
Powiatowy Sdjmiku Będz. I'h:<iego 60 t.v~. mI",; ,vyd 
PI.w ;ahw\' Sejmiku PuLzow:.kiego 30 Łys mk.; p. I){ 
Gawlikow:-ki 25 tys. rnk,; Wydział Po ~iato ... y Se,l lf 
Koneckieg) 30 ty3. mk.: KomiteŁobdlOdn K.IU t 
Maja IHI ręce p. LeW(lll do\\ skiel!o 29 ty<:. 4-1 l ma . 
p SIf'dzikowski 10 tvs. m~rek, za co Zarząd Szpitali 
składa serdeczne podziękowanie. _ 

SKŁADAJCIE OFIARY 
NA 

SZPITALI r DZIECIĘCY 
W KIELCACH. 

. Składa-cie - -leo ... ---
na fundusz wyborczy 
Chrześcij ańskiegą Związku 

Jedności Narodowej. 
Zebrane między znajomymi 
przesyłać można przez Pocztową 
Oszczędności w każdym urzędzie 

za Nr 100.733. 

-, 
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A(ZNOić! 
Zr.l,żH . lę ('hwoJu w.\ borów. Dnia 5 i 12 lis topada b. r. 

tl' Zf ństv. o pIlskie ma roz~trzygn4ć nrzez oddanie 
głosow (, lo~it1 PliJlstwa Polskiego i ni rodu. Do 

w<l'1nej ("zynhOŚt i musimy należycie !;ię przygotować. 
te j myśli w okrę!Ęu Kit>Jc:p. J~drzejó\V i WłO~Z('70wa 

ie 'się szereg zebrań w:szych męż0 w ztiufania 
pro'lzooyeh goŚC l. 

Zebrania odbędą się tylko za ' zaproszeniami w na· 
l1j ąf'Y<' h miejscO\ .. ościach: 
WODZISŁA W powiat Jędrz.jowski - 1 go pa ź 

rnika w niedzielę po urnie. Zaprollzenia bę ' :l ie wy· 
a ł I). Augustyń3ki. 

JĘDRZEJÓW - 2 października w poniedziałek o go· 
je U-ej rano \V sali wikarjatu. Zaproszenia będzie 
wał p. Jan Wacbowiez. 
KIELCE - 13 października w piątek, o g. 11 rano 

sa li Robotników Chrześcijan ul. 3 Mttit Nr 1. Z ,pro· 
ia będzie wydf\wał Sekr. Zw. Lud.·Narodowego (red. 

jczyzny"). 

MAŁOGOSZCZ pow. Jędrzejowski -14 października 
sobotę, o godz. 11 ranu. Zaproszenia będzie wydawał 
Józef No\\oac7..ck. 

BODZENTYN pow. Kielecki - 16 października w po 
'działek o godz. 11 rano. Zapro zenia będzie \\ yda\\ Hl 

Wójeikie\\il'7. (WIKary) 
WŁOSlCZOWA - 16 paźdz;erl1ika ,,; póniedt.ialek 

godz. lI·ej w salI \\ikarjatu. Zaprosl. n la b~dzie wy· 
przy wejściu ml salę p. ŚU ~ iń ,k . 

DALESZYCE p. Kielecki - 18 po ździerni! c a \\' 'rodę 
godz. 11 ej rano w sali do'Tlu ludo'ń e~o. Zapro izenin 

ie \\'ydawał p. J. Stacburski. 
SZCZEKOCINY p. Wło zezo\\' kiego - 19 p o źhjt-r­

"ka we cz.wartek o W)dz. 11 rano \\ ~81i trlll_y Ogni 0-
. Zaproszenia będzie wydawał p. Wł. Sli\\ió ki. 

SNOCHOWICE p. Kiel cki - 20·g,> paźdlierni ka 
piątek t} ~ l'iz. 11 rano. Zj~roszenia o~ jlie \ ylta .\iał 
Fr. Kałuż ń ki. 

Na zebrania te zapra zamy wszystkich nalJzych 
zaufania, czytelnik6 "O'czyzny", oraz w zy ·t-

tych, którzy pragną zwycięstwa dobrej, katolickiej 

._-~~------------------------------~-----. 
ACLp I KitLI_' OWS I: 

b. asystent kliniki Un iw 'sytetu Charko ·skie-o. I 
• I 
I 

• 
(O 8·" S - e I y Z E 

badanie krwi na s llizm (Was rm nn). • 
Pr.zyjmuje do godz. 91 :: rano i od 2\ 2 do ; po połud. : . 
KIELCE, ulica Kolejo"35 ( I,szepiętro) "prost pocz ty. : 

.. _._-,--------------~---~~--~---------------
KALENDARZYK. . . 

niedziela - Bł. Jana z Dukli 
ponit::dziulek Aniołów .. t óżo~ ' 

1 październik -
2 
~ 
{ 

::J 

6 -I 

wtorek Kaodyda i E\\al H 

środa Franci zka :Ser fic • 
" 
" 
• _ cz 'artel: PIa yda 
" ., - piątek - Brunona 
" - oboŁa - N. M. P. Różallcowej. 

Dnia 1 paźdz;erni -a, jako w ied mna tą niedzielę 
Świątkach, Ewangelia św . ..I.'bŁeu l8, rozdz. 2~. ~. ~ : 
poucz Ił, że najwl1zniej ze Ił dwa przykaz801u mIło CI. 

MILJONÓWKA. 
Qbotę, 23 września, wyło owany został nr 1, 1,103. 

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE. 

wił 
nie 

Z SEJMU. 
Co S jm ma je zeze załatwić '? 

prac ej II 

niei prz.t:l~ ejm u tawa o z • 
~ l{ołacb akHd emickich, z '­
lat o:) od oho iązku poa 
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Jako termin zamknię cie sesji uchwalono wtorek I 
26 wrzŁśnia. 

Posiedzenia plenarne odbywać się miały codziennie I 
o ile komisje zdążą przygotować dostateczny materjat I 

I 
Posiedzenia pełnego Sejmu. 

Dnia 19 września odbyło się pierwsze posiedzenie 
pełnego Sejmu jesiennej i o!>tatniej sesji. Zainteresowanie 
posłów małe, każdy myśli o swej skórze przy nadcho· 
dzących wyborach. 

Wiele spraw zaprojektowanych na konwencie senjo­
rów przeszło bez wrażenia, odesłauo je do odpowiednich 
komisji. Również rządowy projekt w sprawie samorządu 
dla Wschodniej Małopolski został odesłany clo komisji. 

Dnia 21 września główną rzeczą była mowa minist· 
ra Jastrzębskiego - posłów i słoch >i cZÓW dUio, wszyscy I 
radzi się dowiedzieć, jak minister ma zamiar " ratować" 
gospodarczo Polskę. Słuchacze doznali zawodu, bo p. mi· 
nister ograniczył się do projektów na 3 miesiące; potem 
mówił tajemniczo o jakicb - środkacb uzdrowienia nasze 
go życia gospodarczego, które przedstawi przyszłemu 
sejmowi. Na teraz zapowiedział p. Jastrzębski podwyikę 
deficytu do 550 miljardów do 1 stycznia 1923 r. 

Podstawą proponowanej obecnie refermy finansowej 
p. Jastrzębskieio są 2 punkty: 1) 20·krotne podwyższe 
nie podatków gruntowych, 2) przeprowadzenie tak zwa­
nego złotego miernika. Wprowadzenie złotege miernika 
polegać ma na wprowadzeniu dwu walutowej wewnętrznej 
pożyezki. 

Rozprawy nad tą mową odłożono do następnego 
posiedzenia, a teio dnia uchwalono w drugiem itrzeciem 
czytaniu projekt uchylająey podatek od przyrostu war· 
toś ci. Zamiast tel'o podatku podwyższono dodatek do 
podatku od sprzedaży nieruchomości do ~ proc. 

Następnie Izba przyjęła nowelę do nstawy o ordr 
nacji wyborczej, wprowadzającą szereg drobnych zmian. 

Po dłuższej rozprawie Izba przyjęła w trzecie m czy­
taniu projekt nstawy o ochronie drobnych dzierżawców 
rolnych na kresach wschodnich. 

Na posiedzeniu dnia 22 września Sejm zBtwierdził 
umowę pocztową. a potem przyjęto ważną ustawę o ul 
gach na okres 15 letoi dla Jlowych budowli. Ma ona na 
celu ożywienie ruchu · budowlanego. Wreszcie. przyjęto 
projekty ustaw: o 2mlanie granic i tworzeniu gmin wiej­
skich w b. dzieln\cy rosyjski~J i 8ustryjackiej i inne drobne. 

Na zebraniu doia 23 września na porządku obrad 
umieszczone ~yły ilprawy o pożyczce złotej, o nowej 
emisji banknotów, o powi~kszeniu długu państwa w P. K. 
K. P. Komisja skarbowo budżetowa projekty odpowied­
weh ustaw rządowych większością głosów uchwaliła. 
Referentem ich został·poi. Weinzieher. 

Ale p. marszałek zapomniał, że 23 września była 
sobota. Natomiast pamiętał o tern prawowierny pos. Weln· 
zieher i na po.iedzenie nie przybył. Rządowe projekty 
skarbowe spadły wskutek tego z porządku dziennego. 

Doczekaliimy się tedy ezasów, że musimy obchodzić 
w pierwszym SejOlie polskim - szabas i do tego fa­
ktu mnsimy dostrajać nasze sprawy paóstwowe! Nie do 
pojęcia, a jednak prawdt:iwe ••• 

Tak więc rząd niema szczęścia nawet do swych przy­
jaciół. - Wobec tego sejm zajął się kilkoma sprawami 
drobniejszej wagi. 

Między innami sejm naprawił w pewnym stopniu 
krzywdę właścicieli majątków na Kresac~ demoralizującą 
przytem ludność. A mianowicie uchwanł prawo, na za 
sadzie które~o t. zw. użytkownicy drobnyeh działek na 
~udzych gruntacb na Kresach wschodnich muszą zwrócić 
te działki prawym wła8cicielom przed 31 października r. b. 
Pozwolono im tylko nie wynosić się z z:łjmowanych po­
mieszczeń do 1 szego kwietnia 1923 r. 

Sejm z kolei uchwalił bez dyskusji kilkanaście re· 
zolueji w sprawie .sadnlctw. wojlkowe o n. KrltaCh, 

poczem przyiął ustawę w sprawie budowy_portl} w G ly 
oraz rezolu('j~ wzywającą rząd do utrzymywania eiągło' 
tamtejszych robót portowych. 

Spra wa Wschodniej Małopolski. 

Projekt rządowy samorządu dla Wschodniej Mai 
polski 7.gło zony do sejmu, a odesłany do komisji, sze 
po myśli federalistów. Według tego projektu WschodD 
Małopolska byłaby poprostu jakby od Polski oddzieloD 
To tei cała ludność polska we Wschodniej Małopol 
publiczne zgłosiła protesty. -

Na posiedzeniu Komisji projekt rządowy podda 
bardzo surowej krytyce; zrobili to zwłaszcza pos. Głąbi 
ski i ks. arcyb. Teodorowicz, a większość komisji odrz 
ciła rezolucję socjalistów, popartą przez Wyzwolenie i ż 
dów, wypowiadaiącą się za autonomją terytorjalną W'c 
Mał p ,Iski. P. Grąbiński w imieniu Z vlązku Z~ł0 9ił s 
modzielny projekt zasai samurzą'łu wo,iewódzklego d 
całej Polski z uWlg lędnieniem województwa lwowskieg 
tarnopolskitgo i stauisławowskiego, a komisja oba te pr 
Jekty rządowy i Związtm odes rała do osobnej podkomi 
Komisja ta w7.ięła za podstawę proj t> kt p. Głąbińs kieg 

P. Nowak chce jednak przemycić swój zgubny d 
Polski projekt samorz~du, stra~ząc posłów względam i l 

wolę ptińitw zachodnich. Tymczasem wiadomo, że rzą 
francuski i włoski uznają całkowicie su werenność Pol s 
ud Małopolską WschodDlą. rząd zaś Angielski nie mB 
przeciw przeprowadzeniu w tej pols'<iej dzielnicy wy 
rów do sejmu, a tym sumem zadowolni s ię cała Euro 
samorządem w ramach samorządu wojewódzkiego. 

Klęska Anglji. 
Biją turcy greków, a przegrywa Anglja, właści wie 

szacher anl;{it:ł~ki p. Lloyd George. 
Woj ka Kemala Paszy niedaleko od Konstantynop 

la. Sułtan ! turecki zrzeka ię tronu - to są dotychez 
sowe przegrane Anglji. 

Obe('nie obradują przedstawiciele państw nad te 
na jakich warunkach osiągnąć pokój na bliskim wsch 
dzie. Zdaje się nie ulegać wątpliwości, że moc8rst 
zgodzą się jednomyślnie na przyznanie Torcji 8U -Ner~ 
ności na Tracją z zastrzeżeniem kontroli Ligi narodo 
W Konstantynopolu będzie przywrócona pelna włBd 
sułtana, a wojska sojusznicze opnszczą miasto. Na o 
brzegach Dardaneli i morza Marmara byłyby jednak ut~ 
mane zarządzenia, gwarantujące neutralność cie -n~ 
Osobne zarządzenia zabezpieczałyby ochronę mniejszO 
chrześcijańskiej w Tracji. 

Stan pareelacji w Polsce. 
Mamy teraz cyfrowe zesŁawienie parcelacji za ca 

ubiegły okres woloej Polski. W całej Polsce nległo 
celacji 1679 majątków o obszarze 263.902 hekŁaróW, 
jeden więc majątek przypada obszar 176 ha. W Maj 
polsce rozparcelowano 519 majątków obszaru 71.~ .lI 
na jeden majątek przypada więc obszar 137 ha. W bIł 
dzielnicy pruskiej rozparcelowano zaledwie 11.218 
Z całego obezaru rozparcelowanego w Polsce pnypa 
tylko 38 proc. na parcelację przez iOlłtytueje upoważnioll 

a 19 proc. przu osoby prywatne. W Małopolsce z całe 
obszaru urzędy ziemskie rozparcelowały tylko 4e<> ha et 
pół proc., instytucje niespełna 85 proc., osoby pryVt'~ 
niespełnia 15 proe. Do dnia 1 stycznia 1922 wykuplO 
prawomocnie w całej Polsee 23 majątki o obszarze 7148 
w Małopolsce 12 majątkow, przysŁ4piono zaś w roku 1~ 
do parcelacj i w całej Polsce enereeh z tych majątk0ó 
w Małopolsce zaś w pow. dopczyekim dwóch majątk 
obszaru 269 ba. 

Jak aikłemi są wyniki reformy rolnej, okazuje 
z porównania tych cyfr z dawniejszą dobrowolną p 
lacją w czasie przedwojennym. 

Okazało się dowolnie, że dziś nie pora na eksper 
81inty parcelacyjne. 

I 
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Mowa I. Paderewskiego w Genewie. 
Odbyła się w Genewie u byłego ambasadora Child'a 

nferencja, na której omawiano stosunek Stenów Zjed 
ClOnych do różnych narodów europf'jskich. Między 
proszonymi gośćmi znajdował się też Paderewski. Przy. 
cie jego przywitano iywemi oklaskami. Zaproszony do 
brania głosu, mówił Paderews"i w znany !<wój st::rdecz-
sposób o pomoey Stanów Zjednoczonyeh, udzielonej 

rodowi polskiemu do odzyskania niepodltg~ości. Ser­
,zne przemówienie Pad<:rewskiego powitano ogólnemi 
laskami. Liczni dyplomaci i politycy, którzy byli na 
nfe rencji, otoczyli Paderewskiego i składali mu życle ' 

z powodu świetnego przedstawienia 'praw, które po· 
zył w 8wem przemówieniu. / 

Niemcy przeciw Korfantemu. 
W okresie tworzenia przez Korfantego rządu, gazety 

emieckie wściekały się ze 7łości i jedna z nich tak 
,ala: "Plebiscyt na Górn)'m Śląsku wypadł na korzyśe 
lemie c i to pomimo presji ze strony koalicji, pomimo 
owodnionycb gwałtów i zbrodniczego powstania wy­
olanego przez herszta rozbójników Korfantego, który 
oże obecnie jeszcze obejmie ster rządów w Polsce." 

Jak to z niemcami zgodni byli nasi lewicowcy, so 
!iści i ludowry - a przecież wiedzieć byli powinni, 
; ~ieli Korfanty dla niemców zły, to dla polaków mu~i 
, obry. 

Na Śląsku krew, u nas przywileje. 
Krew, przelana przez niemiecką bojową organłzację, 

z. 1I0rgescb", utrzymywany przez rząd niemiecki, je t 
zcze jednym argumentem, który w historji świadczyć 

rdzie o tern, czem jest krwiożercza, podlona naturll na­
u niemieckiego. 

Na Górnym Ślą~ku, podległym niemcom, krew, mord, 
dpalanie, znęcanie się nad narodem, który przez oszu, 
ńczy plebiscyt dostał ię w ręce zezwierzęciałego 
waba; na zachodzie podłe, niskie, typowe niemieckie 
aszczenie się przed z,."yeięzcami; w Berlinie oszukańcze 
n zachty, byleby obniżyć woją zdolność pł6tniczą i nie 

,a ci ć tych szkód, które zbrodnicze pomy ły "Wlelkich 
ern iec· cywilizowanemu światu w)'rządziły. 
, "Całować buty zwycięzców, a równocze 'nie kn ć 
Jbardziej wyrafinowane pomysły odwetu" - to natura 
mea. 
Krwią pulską ociekujący Górny lą k 'wiadczyć 

zie w hi torji, jako jeden z tysiącznych argumen ó " 
zezwierzęconej naturze niemieckiej. a równocze 'nie 
. ietli w historji straszną nieporadn 'ć rządu pol ki go, 
ory nie potrafił zdoby ć sobie autorytetu i zmusić rZlłd 
Illiecki by przestał na Sląsku utrzymywać morderców, 
palaczy, grabieżców. 

U na, w Polsce, przypadkowe potrącenie Niemca 
oduje protest w Lidze arodów; Niemcy gospodarują 
kojnie w IDajłttkach, które na mocy ustawy koloni­
Yjnej z rąk polskich zo tały wydarte; gazety lliemiec­
pod rozmaitymi tytułami opluwają pol ki h mężów 
.u, głosy Niemców w Sejmie przyłączają ię do lewi­
I żydów, aby podrywać byt na zego pań twa_ 
• Tu, w Polsce niemców na rękach 'ię nosi, a tam -

nie polska krew. . 
W o tatnim czasie rząd polski prze łał notę do rzą­

niemieckiego w ~prawie prześladowań polaków, ale do 
IIlca nie lit,tem, lecz bronią i odwetem trzeba przemawiać. 

Co jest powodeJll kryzysu na Górnym Śląiku. 
W ostatnich dniach z powodu braku niemieckicb 

<1iędzy na Górnym Sląsku wstrzymano wypłaty robo­
Om. To dało powód do demon tracji robotniczych. 
Winę za brak pieniędzy niemieckicb ponosi RZl\d 

IUiecki, który nie skory je t do wykonania bez przy· 
zob.wiązaD traktatowych. Jak wiadomo, Bank Rze-

szy o.b?wiązany jest, aż do cza'u wprowadzeni waluty 
polskiej, dostarczyć w dostatecznej ilości pieniędzy obie­
gowych niemieckich; nie czyni jednak telTo. Dlatego je­
żeli chodzi tu o zobowiązanie bIiemiec ~ to winne' one 
po t~r,8ć się, aby pi~niądze niemieckie skupywać gdzie­
IOdzlej. aby SlllSkowl do tBrczyć śro ków płatniczych -
nie oglądając się na ko, zta. 

. Rząd niemiecki musi ponieść koszta wynikłe z po­
dZIału żywego organizmu ziemi górnośląskiej. Gdyby po­
dział usk~ltecznio~y był z20dnie z plebi cytem - kwestji 
walutowej by me było. G. ŚI4Sk byłby zaopatrzony 
w walutę polską, jak to uczyniono w innycb odzyskanych 
częściach Rzeczypospolitej. 

Rząd polski dla umożliwienia wypłat robotnikom wy­
słał do Katowic kilka miljonów marek polskich. 

Zapasy zboża i sprawa wywozu żywności. 
.,Kurjer Informacyjny" donosi: Prowincjonalne składy 

syndykatów rolniczych przeładowane są zbożem. Syndy­
katy prowincjonalne wywierają podobno nacisk na cen­
tralę wa:g~awską, by jak.Aajrychlej uzyskała pozwolenie 
na ~yw~,z, zboża za graOlcę, gdyż składy nie mogl\ jut 
pomleśclc otrzymanego zboża. I 

. , . R?wnoc~eśnie po,illwiły ię w "Rzecz1po politej" wy­
j3SUlema, udZIelone pIsmu temu przez wiceminilitra han 
d!u i przem.! Strassbu~g ra w sprawie wywozu artyku­
łow za grBDlcę. Od dłllzszego bowiem cr. u słychać cil\­
gIe o tern, jakoby r ząq pll lei popierał ten wywóz w cbwili 
gdy w wielu okolicach pań twa daje 8i~ odczuwać brak: 
w pomnianycb artykułów. 

<?tói . p. trassburger w pomnianym wiadomo' ciom 
o P?plera:lJu :-,",yWOLll z~prlecz~ł z całą stanowczolicią, 
s.tw~erdzaJą(', ze w zy.:tkle pr:lWla 'rodki iywDoiici 1\ na 
hŚcI.e a~tykułów, ~o do kt?rych i tnieje zakaz wywozu. 
WYJąt.kl o~ zakazowo czyli pozwolenia na wy 'óz pew­
nyc~ Jlośc~. są dopu zczar,te od.no 'nie do niel tórych arty­
kul.ow, o Ile, stan ~prowl.zaCly Jny kraju na to poz ala. 
Am na wywoz zboza, BOI trzody chlewnej żadnego po­
zwolenia nie udzielono. 

Natomia:,t co ię tyczy jaj, to kontyngen wywozo­
w.y I~Bt810ny został prz(\z Komitet ekonomiczny Rady mi­
mstrow. KontynJen ; u talony przez Korni et ekonomi. 
czny, ~zielo~y )e ~ przez, pecjalną komi ję, której skł d 
stale SIę zmIema I n krot o przed terminem rozdziałll 
wyznacza. 

Co kraj, to obyczaj. 
W BU/fla.lji chłopi w~ łJi r j am ch chłopó d 

jmu, a ponifH aż ci u taw nie umieją układać v .. ię·' 
najmują za drogie pieni dze uczonych, by to za nich robili. 

W Serbji ydano u ta 'ę. i poło po łów mu i 
być ludźmi liczonymi z ukończoną akademją. 

We Francji chłopi nie wybier ją ani jednego chłopa 
lecz myeh i to najl p zych pary kich wokatów. ' 

W Polsce cbłopi ybi raj Dojlidziaków BryJów 
Sz iglów i "krzypkó\\'. ' 

Wiele mamy in pektor t6 zkolnych .! 

. , N~ ~~ z yze Rz czypo politej. z yjątkiem zj mi 
wIlen klej I Gornego lą ks, znajdują ię o ółem 2 in­
SP' toraty zkolne. Z liczb' powyż zej przypada na b. 
Króle two Kon re owe 6 in pe -torató na b. l bór 
au trjac i 5, n Poznań ki 59, na PoO:or kie 32 i na 
kre y w chodni 32. 

W in pe toratach pracuje ogółem 2~4: inspektorów 
zkolnycb I l O z t pców inspektorów opró z pracow­

ników anc lar jnycb. 

Dzieci bu nazwi k. 

Wy~ział opi . i połecJnej minł terjum pracy i opieki 
pOłec,zneJ '. pił z propozycją prawodawcz6e-o urega­

low Dla Daz I k, oraz eprawy po i dania do um.ntów 



http://sbc.wbp.kielce.pl

10 OJCZYZNA 

osobistych przez dzieei, znajdujące się w zakładach opie­
kuńczych, wspomaganych przez państwo. 

Sprawa tego uregulowania jest sprawą palącą wo­
beć tego, że znaczna ilość dzieci, przywożonych z Rosji, 
nie posiada dowodów osobistych, a często nawet nie pa­
mięta lub nie umie dobrze określić swych nazwisk. 

Jest to wprost straszne, czego następstwem może 
być całe pokolenie bez nazwisk i to ma swoje źródło 
w tem, że małe dzieci wskutek strasznego losu, jakiego 
doświadczyły w Bolszewji, zapomniały o wszystkie m, co 
miało jakikolwiok związek bezpośredni z ich pochodzeniem. 

Uregulowanie tej bolesnej sprawy, może nastąpić 
jedynie w drodze uslawodawczej. 

Należy się spodziewać, że ministerstwo sprawiedli­
wości zajmie się gorąco tą sprawą i opracuje szybko 
projekt odnośnej us.tawy, tak aby mogła oua być roz 
patrzona i uchwalona jeszcze przez Sejm ustawodawczy 
na sesji wrześniowej. 

Dzieci sieroty Polskie w Japonji. 
Z Tokio donoszą, że druga grnpa dzieci· sierot pol­

kich z Syberji w tych dniach wyjeżdża przez Gdańsk 
do Poliki na japońskim parostłltku. Dzieci były w ciągu 
miesiąca utrzymywane całkowicie na kos7.t Japońskiego 
Czerwonego Krzyża w Osaka w t. zw. "Szkole siós tr mi 
łosierd7.ia" przy miejskim szpitalu. Otrzymywały one tam 
nie tylko pokarm, lecz i ubranie i wszystkie niezbędne 
rzeczy, nie mówiąc już o bardzo licznych prezentach (za· 
bawkach, książeczk ach, słodyczach i t. p.), którymi ich 
zarzucało japońskie społeczeństwo. 

Jak wiadomo, pierwsza ~rupa dzieci· sierot polskich 
(około 400), która też korzystała z n8dzwyc~~jnei gcś­
cinnoś ~i japończyków, była odesłana z JaponJl do Ame­
ryki i już stamtąd, dzięki pomocy materjalnej kolonji 
polskiej, powróciła do kraju. Teraz znacznie liczniejszą 
grupę (przeszło 1000 dzieci) Japoński Czerwony Krzyż 
odsyła z Japonji do Polski bezpośrednio na własny koszt. 

Berlin stolicą Rosji. 
Stolica Niemiec jest dziś pod wielu wzelędami także 

stolicą Rosji bolszewitkiej i mcnarchistycznej. Tu sku· 
piają się dzi Jacze bolszewiccy i antysowieccy, tu z za: 
miłowaniem zjeżdżają na "kurację" chorzy dyplomaCI 
z Moskwy, tu wreszcie rozwija się nader żywy ruch wy­
dawni czy. W Berlinie znajdUje się obecnie więcej firm 
wydawniczych, niż w całej sowieckiej Rosji. Tu równiet 
mieści się mnóstwo rosyjskich klubów, towarzystw, związ­
ków i t. d. Od skrajnego monarchisty do anarchisty -
wszyscy są tu reprezentowani. Utrzymują się z czego 
jeno potrafIą, wyk?nując .wszel~i~ możliv.:e zawo~y. Słu· 
sznie tedy nazywają BerlIn własClwą stolICą ROSJI. 

R O Z M A I T O Ś C I. 
Jakie są kary za przestępstwa wyborcze? Płatni 

agenci rozbijajłlcf zebrania wy borcze powinlłi wiedzieć 
o tern, co następuje: 

Kto przem ą lub groźbą uniemożliwia obywatelowi 
polskiemu wyb 'r lub głos wania, ulega karze więzienia 
najmniej sześcior ie ię zn go albo karze osadzenia w twier­
dzy do pięciu la . 

Kto um~ śln e poduje nieprawdziwy wynik aktu 
W} bor('ze~o, ~ lbo i < f t łszuje, ulega karze więzienia 
od tygodnia d t z h lat. Je~eli czyn dopu zcza się 
osoba {tÓl j n ) czono zbierania kart lub znaków, 
ani i~nej cz r I p zy odbywaniu wyborów, stosuje 
się arę . ię ie o dwóch lat, a na et utr tę praw 
obywateh. cb. 

Kto w sprawi Ilb~iczn j kupuje lub sprzedaje głos 
wy bor zy, ule a karze więzienia od miesi es do dwóch 

lat, można także orzec utratę praw czci obywate 
Kto jako urzędnik nadużywa swego --stanowiska 

niedozwolonej agitacji politycznej, karany będzie . 
niem aż do pięciu 1st. 

Kto wyborcy uniemożliwi wolny wybór posła 
sejmu, karany będzie więzieniem do jednego roku, 
urzędnik, który się tego dopuści - podlega karze 
jednego roku do trzech lat. . 

Kto wyborcy uniemożli \Vi wolńy wybór karze w 
nia jednego roku. Tej samej karze podlega ,,,,,'hn,·,,, 
któremu przekupstwo udowodniono. 

Przeszkadzanie na zebraniach przedwyborczych 
pomocą gwałtu, groźby, uszkodzenia lokalu i t. d., 
lega karze więzienia na czas od jednego roku do 
lat, a nawet do sześciu lat, jeżeli zakłóciciele 
byli uzbrojEni. 

Za fahz0wanie dOKumentów wyborczych jest 
od roku jedoego do trzech lat. 

Należy im to przeczytać. 

Wódka i wybory. Dowiadujemy się, że 
nośne wydały rozporządzenie zakazujące wyszynku 
pojów wódczanych (z racji wyborów) w dn. 1 - 5 i w 
10 - 12 listopada, a więc w ciągu 7·miu dni, a nie 6 
tygodni, jak pierwotnie donoszono. 

Ks. biskup Bandurski i P. S. L. Dowiadujem~ 
od osób miarodajnych, że PIastowcy (P. S. L.) zami' 
na liście kandydatów swoich do sejmu na pier 
miejscu Księdza Biskupa Bandurskiego bez jego 
i wbrew jego woli, gdyż Ks. Biskup Bandurski na 
do sejmu kandydować nie ma wcale zamiaru. 

Kandydaci socjalistów niemieckich. Niezależn ' 
cjaliści w Polsce zamierzają w 14 okręgach wysta 
własne listy oraz będą kandydować z l isty państwo 
Zblokowali się z socjalistami żydowskimi z pod 
"Ferajnigte", niemieck mi z .,Niemieckiej soc. dero. 
w Polsce", wreszcie z niezależnymi socjalistami Gór 
Śląska. 

Z ramienia powyższego bloku kandydują: w ŁJd . 
dr. Miuzyński, do niedawna pepesowiec, i p. Hanel 
z Krakowa - dr. Drobner, p. Żuwała i p. Piotro~ 
z Częstochowy - dr. Kruk i p. Federman; z Za~ 
Dąbrows 'iego - p. Marja Jankowska ł .p. prof. Gl 
ski; z Zagłębia Naftowego - pp. Horszowski i Łapa 
z Górnego Śląska - p. Kurtyka, redaktor KowoU i 
Glticksman. 

Jeszcze raz socjaliści zadokumentowali, że 
idą z żydami. 

Wystawa drobiu. Pierwsza Wszechpolska W 
Drobiu, organizowana w Warszawie od 24 do 26 
r. b., wywołała zainteresowania wśród polskich b",,,,nw,,"v 

I drobiu i firm handlowych, jsk również i zagranicą· 
, Udział swój w Wystawie zapowiedziały fIrmy 
I dukujące aparaty i przyrządy do hodowli drobiu, 

lecznicze i dezyafekcyjne i t. p. przeważnie z 
Austrji, Czech, Holandji i Francji, licząc na to, że 
tek braku w Polsce krajowych przyborów i 
związanych z hodowlą drobiu, można będzie na 
stosun'-i handlowe z pol'kimi hodowcami drobiu. 

Biuro Wystawy mieści się w Warszawie, 
3t, gdzie udzielane są blii ze informacje. 

Polskie pieniądze metalowe. W najbliższym 
sie bę ą puszczone w obieg pieniądze metalow&. Na 
zie wypuszczone bę:iq sztuki po 5 i po 20 mk. Ma zY 
do bicia pieniędzy JUŻ są sprowadzone. 

Chrzest kopalń. 17 września odby'ła się w K 
towicach wielka uroczystość w kopalniach Króle. k 
liuty, polegaj ea R8. ochrzczeniu kopalń i nad OlU 

nazw polskich. 

1 

I 
I 
I 
I 
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, 
BARANSKA i PAPlEWSKA 

KONFEKCJA DZIECINNA .p. f. "DZIECKO" 

Ubranka, palta, swaetry, sweterki, trykoty, pOńczochy, skarpetki, 
:-; chustki, buciki, rękawiczki, fartuszki, kapelusiki j czapeczki. :-; 

W KIELCACH, ulica Kapitulna ~r 11 mieszko 18. 
GOTOWA BIELIZNA DAMSKA, oraz pończochy i rękawiczki damskie. 
Zamówienia na wyprawy. WÓZKI DZIECIĘCE. 

Kto się dziś bawi. Donoszą z Dąbro wy , iż tamtejsi :1 
żnicy i handlarze nierogal i w 1'.1 , mając widoczOle dużo ,! 

go czasu, 1:1 jeszcze więcej pieniędzy, unądzają czę- ,I 

hazardowe gry w karty, w których stawki oochodzące III 

kilku miljonów, nie należą do ~zadkoścj. O~tatnio np. I 
z rzeźników przegrał 12 wieprzy i (łkoło miljf na 
ą, a ponieważ przy wypłacaniu należności powstała II 
, dowiedziały si~ o tern odO( śne wladze. Ol~ Zy' 
nie przeszkadza to weale tym panom narzekać na 

zarobki, jakie ciągną ze swych przedsiębiorstw i na I 
zięczność lu<!ności, pcmawiajljcej ieb o pasek. 

.. .. -... ~ -------

~\'.""'ł" """'ł···'···"'·"·'/W 
M ROLNICZY~ 

Zast~pstwo ProicieJowsklej fabryki 
maszyn rolniczych F. WIchterlego 
NOWY SĄCZ, UL. HOFFMANOWEJ 1 

-- .. poleca: Kieraty kryte 1 i 2-konne Wichterlego 
7 Z. 1. Młocarnie kieratowe z wytrząsaczami 
i sitem na kółkach przewozowych, słynne 1 M. 
R. 18 Wicbterlego - Młocarnie ręczne L. M. K. 
Wichterlego. - Przystawki uniwersalne. - Kom­
pletne garnitury młocarniane z pasami skórzanemi 
Wicbterlego. - Młynki do czyszczenia zboża 

.. .. .. .. .. .. .. .. .. .. .. .. .. .. .. .. .. .. .. .. 
ói do swego i po swoie I l i 
~." •• "~ •• la.I.BI.lł.II •••• ss.a .SQ ...... ,. . 

••• • • ••• cenach umiarkowanych I : 

~ SKLEP 
. Stow • Robotników Chrześcij ańskich 
w KIELCACH płac Panny Marji 2, przy Kated.rze 

POLECA: Skóre, Sól, Zapałki, Cykorie, 
Kawe, Herbate, Kasze, Fasol'1, Paste, 
Mydło, Nici, Pończochy, Ś iece, Sods=, 
Bielidło, Dodatki szewckie i inne 

drobne towary. 

SPRZEDAi HURTOWA i DETALICZNA. 

l-i.81.11 •• ~ ••• D •••••••• " •••••• ' 

I 
I • 

OTY ŚWIĘTYCH PA 'SKIeH 
"jełk ie dzieło O. Grozes<7, artyst. \\ ykonane z kolorowymi 

obrazkami, 32x28 cm. Cena 16.500 M.k. 
C. PouBrd. Żywot Pana na zego Jezusa ChrystUlsn. 2 tomy. 

Cena 6.000 Mk. 
c. FOllartl Św. Paweł i jego prace misyjne. 2 tomy. ii.;'fJO Ik. 
l. Chetmicki. Encyklopedja podręczna, kościelna. oH tomy. 40.000 Mk. 
Haller. Chlcb duchowy. 8 tomów. :0.000 .Mk. 
Reillers. Chleb Żywota illustr. 12500 Mk. 
lYński. Dzieje Polski. 2 dui' tomy iII. 12.800 lk. 
ielolVski. Historja literatury polskiej illustr. Cena 16.000 Ik. 
ń.~ki. Życie polskie, wielki formut illu .. tr. 2;:;.000 .Ik. 

Wyiej podane książki są w bardzo. ozdobnej opra.wie. ka~rI.1 
~h zajmuje 32x2H cm. i 4- kg. wagi bez opal·owama. 

Ka.talog książek za darmo wy ·yła: 
JANA MAĆKOWA, Rożniałów, (lIałopoJska). 

motor 15 H.P. i gater szerok. 800 
~:::~~!!!~~:.:.:~ za 5 milion6w mk. 

ość : Leon Wilk, Skała pod Ojcowem (restauracja). 

SPODYNI w średnim ~iekn, oszczęd: 
na, praCOWIta, z dobreml 

poszukuje miejsca, najc~ętniej na plebanji. 
Wiadomość w RedakCJI. 

• kartę powołania wydaną przez P. K. U. 
IOną Kielce na imię Stanisława .syna Jak.óba 

na ze wsi Dobrzesz.ów, gm. SnocbowIce, powIatu 
wrodzonego w 1894: roku - unieważnia ię· 

--- krajowe. - Sieczkarnie ręczne i kieratowe. -.. ~ UWAGA: Cenników nie wysyłamy. Zaraz zamówić 
:ił j zadatkować, bo zapasy na wyczerpaniu. 

~/"""łl'ł,i"""" "", 
--

Pr~Jślijcje .0lI1D k/lrtę P9czto ą za ym 
Hdre ~m. a .wzHtman otrzym!l~ie ZUllełnle bez­
pł~tnie IJ~!!trowally 'at .Iog wsz.lkit'g ro­
dZ;'Ju wykWInt .(·h wyrobów suki nn} 'h i mu­
nllfftktury, ni zbcednych w l\atdym domu. 
W ten ~pt)f>Ob upoznu('le Się sz .zegÓłowo 7. n j_ 
~t::pszyrnl \ }'r()ba~ni pi rIl'sJ.orl.ędnych faloryk 
I ~ow. ,~k~YlnJ:'cb I p~z Iwn eie się jaka olbrzy­
ffiW r nowa Je t m ędzy naszemi cenami a. 
brycznemi, Ił ten m i w W8.wj miej cowo '('j. 

Adre ujcie: HA DLO 

• 
PRACO\VNIA GORSETÓW 

STANISŁA WY SKOWROŃSKIEJ 
Kielce, Kolejowa 17, J. ze piętro llad teatrem" Cur'o . 

Po ia?3 na 'ł dzio dni; T wybór: pasów, stanicz­
ków ) t: p, ONIZ materjały wełniane, półwełniane, III :-: zewJOty, płótna na bieliznę, kapy na łóżka. :_: 
Ceny konkurenc»Jne. Ceny konkurencyjne. 

I Zgubiony do~ód osobisty! wydany przez Urząd 
. . gmlDy Snoc?o~)ce, na imię Wojciecha 

I Roguh ze WSI Rudy St~awc~y~sk!ej, pow. Kieleckiego _ 
• nmewaZDla !uę. 
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D-r MARJA DZIERIANOWSKA 
DĄ8ROWA G6RNICZA 

róg ul. Królowej ladwlgl I Sławkowsklej. 

CHOROBY KOBIECE. 
Ordynuje od 8 do 10 rano i od 3 do 7 po południu . . --------------- --­-------------------II "IBO " 

•• Spółka Akcyjna Handlowo -Przemysłowa II 
"l. J. O O I" · 
•• ZARZĄD w WARSZAWIE MAZOWIECKA 11 ••• 
•••• ODDZIAŁY: w Częstochowie, Dąbrowie Górniczej, Kielcach, •••• 

Krakowie, Lublinie, ł.odzi, Piotrkowie, Radomiu, Warsza-
•• wie, Bor:y.sła~iu, Gdań~ku, .Charko~e, Jekat~rinburgtt, II 
•

, : : : KiJOWIe, MoskWie, Mińsku, PiotrogrodZle. : : : " 

•• Adres dla depesz do Centrali i Oddziałów "ELIBOR" • I I 
•• SKł.ADY i SnEP ODDZIAŁU w KIELCACH: II 
•• KOLEJOWa 34, :-: :-: :-: TELEFON 8.. II 
•• POLECA PO CENACH KONK1JlłENCYjNYCB: ., 

., ŻELAZO HANDLOWE, BED ARSKlE, OBRĘCZOWE, BLA- •• 
CHY żELAZNE i CYNKOWE, STAL, RURY, LĄCZNIKl 

., DO. RUR, WYROBY ŻELAZNE, BUKSY DO wozów, II 

., 
ŁANCUCHY NA KROWY I KONIE, GWOźDzIE, HUFNALE, 
HACELE, ŁOPATY, KILOFY, WIDŁY, ŚRUBY, KLUCZE II 

., PRASOWANE, SMARY DO wozów I MASZYN, OLEJE, ,. 

•• 
CEMENT, PAPĘ DACHOWĄ, SMOl..OWIEC, METALE, MA- II 
SZYNY POMOCNICZE, NARZĘDZIA KOW ALSKlE I ŚLU­

•• SARSKIE ORAZ WSZELKIE ARTYKUŁY TECHNICZNE. .------------------­-------------------
WYROK 

W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ. 

Sąd Pokoju l go r~w. m. Kielc na publicznem po· 
siedzeniu dnia 7.go lipca 1922 roku rozpoznawał sprawę 

KAZIMIERZA JANCZYKA 
oskarżonego z art. 19 ust. z dnia 2-go lipca 1920 roku i 

POSTANOWIŁ: 

Kazimierza Janczyka uznać wianym żądania nad­
miernej ceny za kartofle dnia 11 lipca r. b., a mianowicie: 
8.000 mk za korzec t. j. występku przewidzianego 
wart. 19 ut. z dn. 2 lipca lQ20 r. i skazać go na trzy 
miesiące więzieuia i na łOO mk. opłat sądowych; sumę 
dwadzieścia tysięcy pięćset marok, uzyskaną ze sprzedaży 
kartofli skonfiskować. 

Krótką treść wyroku ogłosić na koszt oskarżonego 
w "Gazecie Kieleckiej" i "Ojczyźnie·, oraz wywiesić na 
przeciąg ił dni na domu oskarżonego. 

Sędzia Pokoju: (-) Sz. Gl1lndhald. 
Sekretarz: (-) St. Pionteh. 

Z b- tymczasowe zaświadczenie demobili­gu IOne zacyjne wydane na imię Józ fa Bracha 
ze wsi Zagnańsk, pow. Kieleckiego, urodzone o 3 XI 1896 r. 

unieważnia się. 

różnych systemów buduje 
:-: i restauruje stare :-: 

ZAKŁAD ORGANMISTRZOWS 

A. SAGANOWSKI i S 
w Kielcach, Bodzentyńska l. 58 (dom własny). 

WYROK 
W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ 

Sąd Pokoju I-go rew. m. Kielc na pubIiczoem 
siedzeniu dnia 7 sierpnia 1922 roku rozpoznawał 

PIOTRA GÓRZYŃSKlEGO 
oskarżonego z art 1~ ust. z dnia 2-go lipca 1920 

POSTA~OWIŁ: 

Piotra Górzyńskiego uznać winnym żądania dn. 
lipca r. b., nadmitrnej ceny za kartofl, amianowi 
po 8.000 mk. za korzec t. j. wy~tępku przewidzi 
wart. 19 ust. z dni'! 2 lipca 1920 r. i kllzać go n8 
miesiące więzienia i łOO .mk. optat sądowycb. Trly 
czteryata mk. uzyskane ze sprzedaży karŁofli skonfis 

Krótką treść wyroku ogło ić na koszt O!';k8rLO 

w "Gazecie Kieleckiej" i .. Ojczyźni~", oraz wywiesić 
przecią2' ił dni na domu oskarżonego. 

Sędzia Pokoju: (-) Sz. Grundhard. 
Sekrbtarz: (-) St. Piontek. 

przy magazynie mód (kostjumów, sukień 
mistrzyni Marii WojdaH 

w Kielcae", ul. Hypoteczna Nr 29, zostały etwarte ' .... nlmu'tiJ\i·' 

KURSY KROlU, SZYCIA I MODELOWAN 
ZAPISY E WRZEŚNIU. ====;::::::; 

MASZYNY DO SZ CI 
znanej dobroci, oryginalne 

"The KEMPIS'tY KASPRZYCKI Comp." 
z ,warancjl\, oraz innych fabryk, poleramy tanio, hurtowo-detalic 

Iloma umawiać li townie. Sldad fabrycmy: Warszawa. 
FiJja 'tV Kielcach, ul. Kolejowa Nr 49 sklep p. Kozika. 
Ieparaeja. - )Hri. - Cr.ęśei. - Oliwa. Repr ..... Kamiń!llu. 

REDAKTORZY: Ks. ADAM BŁASZCZYK i JÓZEF MATŁOSZ. 
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